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Petersburg 1 6  (2 8 )  Wrześni/t. —
P l . e s  rozkaz dzienny Cesarski '• dnia 2 

Września, jeneral-porucznik i jenerał-adjutaot 
S*,y| ów 1, na własne żądanie, uwolniony >u< 
Stał od obowiązków dyrektor* g łów nego, 
f tesydu jąeego  w konimissyl rządowej spraw 
wewnętrznych i duchownych królestwa pol
skiego z zachowaniem stopnia jenerał adju* 
tanta i członka rady wojennej.

Marszałek gubernialny wnlyński, ssambe- 
lan dworu J. C. Mości, h.r. Ilipski, w nngk"v 
dę nader gorliwej służby, przez żwierzshuosc 
puświadczonej, tudzież pożytecznyth prac 
Swoich i chlubnego pełnienia twych obot.ią*- 
jków, mianowany został m dzcą  stanu, V dro
dze szczególnej lasni.

Stosunki handlowe portów mo,‘Sa Kaspij
sk iego, niemniej miast AstracliBnu i Baku % 
P e i . y ą , odbywają się m orzem , najwięcej y 
B ja u iem  głównem portowern mi łstein Gilany, 
jednej z najbogatszych prowiocyi państwa 
P e rsk ie g o ,  z której pochodzą znane w os -  
M ym handlu jedwabie Gdańskie. Obecnie 
Otrzymano stamtąd wiadomośi z d n a  26go 
ł ip ca ,  iż zbiory jedwabiów Gdańskich w r, 
ł>»» podczas sprzyjającej pogody, były nader 
lOAtyiliię, M ów ią  i i  ilość tychże dochodzić

będ zie  do 100,000 meniezagów {około  14.920 
centnarów). Znaczniejsza ich część ju ż  wy* 
Stawioną została na sprzedażna rynkach mia
sta Kjaszt; Uosovyo. i do gatunku, su ro w y  
jedwab sprzedają cd 12 do 14 tumanów z# 
batinan s ia c .sk i  (blisko 166-1 do .1601) złotych 
su cetnar.)

—  Paryż 27 Wrześnie. —
Pan Berryer którego x iążę  Ludwik Napo* 

łeou wybrał za swego obrońcę, nie będzi# 
się stara} usprawiedliwić przedsięwzięcia x ię -  
eia w B ou io g u e , system jego  obrony saio* 
dsa się na tein, że ani sąd parów ani żndeą 
inny sąd we Froncyi nie może sądzić xięcia. 
Na poparcie tego pan Berryer rua się odwo
łać do podobnego wypadku; siedy xięz(W 
Berry sostala uwiezioną i kiedy dwaj minit 
Strowie, x iążę  Broglie i pan Thiers, jsv, iaó* 
czyli, iż xiężna francuzk* nie może być sta* 
wioną przed sądem. Nie sąd: lemy jednaką 
żrby sąd parów uważał się związanym prze# 
taki poprzedni wypadek.

Marszałek Macdrneld, siążę aren tu, za
kończył życie wdmu 24 o. m. w swoich do
brach pod Gien w 76 roku życia,

—  Dnia 28 Września. —.
Pressę zawiera co następuje: Niewątpli- 

wem jest że poseł angielski wręczył w tych 
dniach prezesowi rady notę w której lprS
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Palmerston ofiaruje się wznowić przymierze
między Anglią i Francyą, w przedmiociekwe* 
■tyi hiszpańskiej. T a  nota ułożona jest w 
Wyrazach bardzo naglących.Odbyła sięrada mi
nistrów dla odpowiedzenia na (ę notę. W ie 
lu członków było tego zdania, że należy ją  
przychylnie przyjąć, ale prezes rady sprzeci
wiał się temu i większość poszła za niin. 
Courier Jranęais zaprzecza teiuu.

T enże  dziennik uważa wiadomość otrzy
maną z Strasburga o zabronieniu wywozu 
koni, już z tego względu zo fałszywą ponie
waż podobne zabronienie równałoby się Wy
powiedzeniu wojny.

Dziś przed sądem parów rozpoczął się 
proces sprawców zamachu bulońskiego. O 
godzinie w pół do pierwszej oskarżeni z o 
stali wprowadzeni do sali posiedzeń. Ludwik 
Bonaparte jest  czarno nbrany, ma order le 
gii honororwej; jego  wąsy i włosy są krótko 
ostrzyżone, a la Napoleon, rozmawia weso
ł o  z panem Berryer i innemi swenii obrońca
m i , którzy siędzą przy nim. Sąd parów 
Zgromadził się bardzo licznie jak się okazu
ją  z imiennego wywołania. 1'rezydujący py. 
ta naBtępnie każdego z oskarżonych o imię, 
nazwisko, miejsce zamieszkania i stan. X ią -  
Żę Karoł Ludwik Napoleon Bonaparte, uro
dził się w Paryżu, ma lat 32. Po xięeiu, 
na czele innych oskarżonych siędzą: jenerał 
hrabia Montholon, pułkownik Yoisin i t. d. 
Odczytano akt oskarżenia, poczem o godzi
nie w pół do trzeciej posiedzenie zostało za
wieszone. O godzinie trzeciej znowu rozpo
częło  się posiedzenie, i prezydujący przystą- 
p i ł 'd o  przesłuchania oskarżonych. Oskarżo
ny odpowiada (la niektóre zapyt„nia prezydu* 
ją ce g o ,  na inne nie daje żadnej odpowiedzi, 
O  godzinie w pól do piątej trwa jeszcze prze
słuchanie xięcia.

Cobrera znajduje się W tej chwili w Pa
ryżu. Za kilka dni ma udać się do potu- 
dniowej Francyi. M ów ią , że na cześć teg o  
sławnego wojownika i tylokrotnego pogrom
cy wojsk Espartera, ma być dany świetny 
wieczór  w jednym salonie legilymistowskim. 
M ó w ią ,  że wczoraj widziano gu w teatrze 
opery.

—  Konstantynopol T Września. —
Gdy porta olrzyiuaie wiadomość o pierw

szej odmownej odpowiedzi Mehmeda Ali ze 
brała się wielka rada u Szeika ul Islam, w 
Skutku której og łoszono , iż Mehmed Ali 
Stracił już  wszelkie prawo doSyryi i tamtej, 
sze namiestnikowalwa rozdano nowytn urzędni

kom (oci.em ju ż  donieśliśmy). Postanowienia 
(Fetwa) zawierające to oświadczenie, wydane 
jest przez Szeika ul Islam i odczytane zosta
ło  we wszystkich meczetach. W  dokumencie 
tym obszernie rozwimętemi zostały powody, 
które skłoniły sułtana do tego ostatecznego 
kroku przeciw wice królowi Egiptu i o g ło 
szenie tego postanowienia sprawiło wszędzie 
wielkie wróżenie.

Poria wyniosła namiestnika w Tunis, Ah- 
meń paszę, do godności Nuszirą, ponieważ 
ten namiestnik od d»wna już  jest przedmio
tem gwałtownych uż»leń ze strony Francyi, 
która jego  wpływowi przypisuje wielką część 
trudności, jakie armia francuzka w Afryce 
napotyka, wyprowadzają ztąd przeto wniosek, 
iź porta nietylko obojętnie, ale wyzywająco 
występuje przeciw Francyi. Kiaja Ahmed 
pasza wysłany został z Konstantynopole do 
Tuniz z wsżnetni depeszami, które jak zape
wniają tyczą się położenia namiestnika tuot- 
fańskiego względem Francyi iMehmeda i w ca
le nie objawiają przyjaznego usposobienia 
względem jednej i drugiego.

Podług otrzymanych tu w ostatnich dniach 
prywatnych listów, między Turkami w A zyi 
mniejszej, panuje wielkie wzburzenie i lbra - 
him pasza jest przez nich uważany jako ten; 
który ich ma uwolnić od panowania niewier
nych. Jeśli to nie jest przesadzonym , tedy 
przeciw powstaniu w Syryi może wkrótce in 
na stanąć, i skutki spotkania się ich mogą 
być bardzo niebezpieczne. Jednak dotych
czas, prócz przytłumionego już buntu w T a- 
c o t , nie okazały się inne znaki powstania i 
spodziewać się można, że środki jakich rząd 
turecki używe, dostutecznemi będą do utrzy
mania porządku.

—  Alexandrya 6 Września. —
W  dniu 31 sierpnia skończyła się kw a

rantannę dla obu admirałów połączonych e- 
skadr angielskiej i austryackiej, i ci dwaj o - 
ficerowie wysiedli na ląd. Admirał Stopford 
na którego przyjęcie pasza wysłał kompanię 
żołnierzy i muzykę janczarską, prosił , aby 
go  uwolniono od ozuak czci tego rodzaju. 
Prtyjm ując admirałów siedział pasza na sofie 
% zaiożonemi na krzyż nogami. Kiedy ad
mirał Stopford starzec przeszło 7 0 letni, ma* 
le j nieodznaczającej się postawy, ukazał się 
z swoim konsulem i orszakiem, podniósł się 
pasza X swego siedzenia, postąpił trzy kroki 
ku niemu i wskazał mu miejsce po lew ej 
stronie, która jest stroną honorową u tur- 
ków . Podług tureckiej etykiety, miejsce które
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pasift przeznaczył obok siebie admirałowi 
Stopford, czyniło go równym paszy. Adini- 
rał ubrany w wszystkie swoje ordery, usiadł 
na otomanie dla wygody tak , że  móg! się 
oprzeć plecami, a końce nóg jego  dotykały 
brzegu sofy, co mu dawało tninę słabego 
Starca. Przeciwnie pasza z swoją diug^ bia
łą  brodą i wdzięcznem obliczem w porówna
niu z sir Stopfordem wyglądał młodo. P u ł
kownik  Hodges siedział obok admirała, a za 
nim sekretarze. W krótce potem okazał się 
admirał Bandeira z  swoim konsulem i sekre- 
tarzBtni. Pasza nie wstając lekko skłonił 
Się i ręką wskazał tytn panom, aby usiedli. 
Admirał usiadł po prawej stronie paszy. P o 
dano kawę i przyniesiono dla paszy i obu 
ud mirołów trzy fajki jednakowego kształtu. 
Przy rozmowie o wojnie wH edszas, zwrócił 
Uwagę pułkownik H odges , że łatwiej jest 
dowodzić, niż być posłusznym, pasza zaś od 
powiedział, że daleko trudniej jest dobrze 
rozkazywać niż pełnić rozkazy. Pobyt admi
rałów u paszy trwał pół godziny. Chociaż 
pasza zdawał się być wesołym i spokojnym, 
jednakże osoby, które codziennie bywają u 
dworu, utrzymują, iź uważano w paszy jakąś 
niespokojność i g łos  nie pewny.

W iadom ości z Syryi nie brzmią wcale 
■pobejnie. Admirałowie Stopford i Bandeira, 
Zostawili pod Altxandryą dwa liniowe okrę- 
ta i kilkn małych statków i odpłynęli ku Sy- 
ryi, gdzie kommodor Napier utrzymuje blo
kadę z największą ścisłością. Usiłowania 
Anglików ku wzbudzeniu powstania w Syryij 
dotychczas są bezskutecznemi.

R o z m a i t o ś c i *

Wynalezienie punkitt oparcia sie 
w powietrzu.

Pod tą nazwą umieszczono w pewnym 
dzienniku francuskim artykuł, pod którym 
pan L . de Loinenie jest podpisany. »Już ga- 
ma powyższa nazwę zdaje się być urojeniem, 
j a k o ż  nie zamyślam ja tu jako jeoinetra albo 
tizyk rozbierać tego nowego wynalazku, o 
którym mówią, że w uczonym świecie wiel
k ie wrażenie sprawi, t ze w życiu praktycz- 
netn r ó w n i e  liczne jak i ważne skutki z niego 
vynikną. Młody przemyślny Eugeniusz de 
Prcsne wynalazca aparatu, który atmosfery- 
szneut ruchadłetn nazwano przedłożył wyna
lazek. swój akademii umiejętności. Wyzna- 
czona komissya widziała , jak atmosferyczna 
to ruchadlo wykonywało swe działanie, wła

śnie zajmuje się taż komissya zdaniem ipra* 
wy w tej mierze, a sprawozdawca pan Ara* 
go przyjął wynalazcę z wieikiem wyszcze
gólnieniem. Co do mnie, zamierzam tu tył* 
ko summarycznie opowiedzieć to, co na wła
sne oczy widziałem. Przedkilką dniami zgro
madziła się na wybrzeżu d’ Orsay znaczna 
ilość osob przypatrujących się z najżywszą 
ciekawością płynącemu po Sekwanie statko
wi, który w nadzwyczajny sposób był zbudo
wany. Statek teu nie mnjąc ani wioseł, ani 
ża g l i , wprawiony w ruch jedynie za pośre
dnictwem kola powietrznego, przymocowane
go  w miejscu, gdzie się zwykle umieszcza 
żagle płynął przeciw wiatru i przeciw prą
dowi rzeki. Experymenlator stojący w tyle, 
wprawiał aparat w ruch kolisty od prawej rę
ki do le w e j ,  a statek pomykał. Kto chce 
dokładniej o te.a w iedzieć, kto zapyta ja 
kim się to dziejesposobein i zarzuci, iż do
tychczas nikt jeszcze nie mógł znaleść punktil 
oparcia się w powietrzu, temu odpowiadam, 
iż odpowiedź na takie zapytanie do mnie nia 
należy. Jednakże to, o czem donoszą, widzia
łem na własne oczy, i nie tylko ja  sam , ala 
wielu innych na to patrzyło, jak statek je d y 
nie za pomocą powietrznego koła przeciw 
wiatru i prądowi rzeki pomykał. Pan óe 
Eresne zbudował op>ócz tego, podług tych 
samych zasad, kolo  idące pod  wodą, w którą 
całkiem jest zanurzone. Dogodność wynika
jąca z tego koła na tein się ma zasadzać, iż 
burze nie będą miały nań żadnego wpływ u, 
że jest ekonomiczne, nakoniec że  i wystrzał 
2 dzioła zaszkodzić mu nie może. Zresztą 
rnchadło atmosferyczne rozwiązałoby próbie- 
ma dowolnego kierowania balonem na pow ie 
trznym— i to było właściwie ciągiem pana 
de Fresne usiłowaniem. Jakoż w samej 
rzeczy, jeże l i  przypuścimy, iż w powietrzu 
znaleść można punkt oparcia się dostateczny 
do pokonania oporu tak gęstego płynu jakim, 
jest woda i do zwalczenia natarczywości prą-- 
du i wiatru, więc tern bardziej przypuścić 
Wypadnie, że ruchadło atmosferyczne zdolna 
jest do poruszania i kierowania unoszącem 
się ciałem w żyw io le ,  w którym ono aaino 
jest czynne.*

—  Z  Gandawy piszą: Marya Schellink
(Szelink) umarła Igo z. m. w 84tyin roku 
życia, a je j  pogrzeb odbył się w obec wszyst
kich kawalerów orderu legii honorowej o b e 
cnych wr mieście, sztabu załogi i mnóstwa 
wojskowych. Koku 1792 zaciągnęła się do 
drugiego belgickiego batalionu, w bitwie pod 
Jeiuappes odznaczyła się walecznością niepo*
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s to l i  tą. Późnie j p z e s z ia  do 30tej pólbry* 
gady i znowu należała do kijku potyczek* 
o o b j la  świet.ią wyprawę do Niemiec, w b. 
twio pod Sławkowem (Austerlic) okryła kię 
sławą i została ranioną. Napoleon ozdobił 
j ą  krzyżem który nosił na swych piersiucłi i 
wyniósł ją  na stąpień porucznika. W  roku 
J SOi wyznaczono je j  roczoą emeryturę 675 
Ir- Za  powrotem z W łoch  przedstawiła się 
W mundurze cesarzowej Józefinie, k tó ra  ją  
obdarzyła szatą ax»mitną.

PRZYJECHAŁ/ 1>0 KRASOWA.

Od Unia 12 do dnia 13 Października,
Dąbski Ignacy ob ., Reczyński o a n , Mac«.d_insL. 

Honorata, M ajerski Karol ob ., Rakowski Tytns « b . ,  
z P olsk i; —  Romer Ale\ander ob., Rys,roni Zofia , 
Konarski Ignacy kr., z  G alicji.

Wtfjeahah z Krąkową,
KU.ki Kajetan, do Galicyi.

D o d i e i s i e i i b  l l r z ę i i o w i ^

N r*  2100
TRYBUNAŁ I . I nSTA i+CYI 

Wolnego Niepodległego i ściśle Neutralnego 
Miasta Krakowa i Jego Okręgu,

W zywa mających prawo do spadku pil X ,  
Janio Kantym ?  efińul im komendatzu p°j alii 
i ł cb  eL. w Krakowie w roku 1852 zmarłym* 
aby w .terminie 3ch miesięcy po odebranie % 
depozytu sądów ego kwoty ałp. 40 gr. 3 i 
dowodu kotuiu.ssyi centralnej likwidacyjnej 
na z ip . 755 g r ,  3 z  stósownemi dowodnut} 
sg lis i i i  się pod rygorem postąpienia x rze- 
csonytu spadkiem jako bezdzFedziezoynt. 

K raków  dnia 29 września 1840. r,
J, Parenshi, 
Brzeziński,

N r*  2123
T m o r t Ł  I . I nstincyi.

Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego 
Miasta Krakowa i jego Okręgu, 

W zyw a  mających prawo do massy po Te* 
(d o iz e  Dzikowski) ’) w roku 1-833 w Krake* 
(wie zmarłym, aby w terminie 3ch miesięcy 
og łos i l i  się d& Trybunału Z stosownem i“o* 
urodami po odebranie z depozytu kwoty złp. 
<|58 gr . 13 pod rygorem przyznania je j  akay- 
Kowi publicznemu.

Kraków  d. 29 września 1840 r.
J. Par niski. 
Brzeziński.

N ro  4729
T r y b u n a ł  I, I n s t a n c y i .

Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego 
Miasta Krakowa i  Jego Okresu. 

W z y w a  mających prawo do spadku po 
£& b iec .e  g Darow skich Psarskiej w roku 1826

W Krakowi® zmarłej, aby w terminie trzeci) 
miesięcy zgłosili się do Trybunału s s u w .  
wneini dowodami, po wydanie im z depozytu 
sądowego massy Elżbiety Psarskiej składają* 
ce j sę z obligu na 6 C1 złp. 17 gr. i r g o l ;  
wizuj w kwocie  zip. 97, po uplynieuitr ba* 
wiem bezskutecznie powyższego terminu z 
•ii<.ssą tą Ja k o  basdai dziczną pestąpjooMB 
będzie.

Kraków  d. 21 siurpnia 1840 r.
Sędzia Prezydujący

BU DREW ICZ.

(3r.) Z .  Sekr. Tryb . Brzeziński,

ArcMkonfrater„ia Miłosierdzia i  Banku 
Pobożnego.

Postępując w duchu artykułu 54 ordynfl- 
cyi przez Senat Rządzący zatwierdzonej, za 
wiademia wszystkich kogo dotyczeć może. iż 
fanty k^lejnotowe, które od lat 2ch, i sukien 
ne, które^od roku i sześciu niedziel w  Ban* 
ku Pobożnym zastawione, wykupionemi nie 
zastały, dnia ](J listopada i dalszych 1840 
g iku od godziny 9 z rana du fs z ć j  t  polu* 
dr.ia, w ulicy Siennej pod L .  53 przez pa* 
błicznąłicytacyą sprzedanemi będą apo otrą* 
ceniu kwoty z Banku na zastaw porrziętój, 
r  izta czyli nadwyżka wciągu lat iześć od 

■ cytpcj j rachując właścicielom zwróconą z©» 
ztanie, po upływie zaś tego czasu atanis t ię  
Banku własnością.

Kraków  d. 2 października 3840 roku. 
Starszy Arcnikonft ate u f  

Bartynowski.
Sekr. <SIrzelbich',


